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Konieczna ustawa 
o umowach 
Strajk w przemyśle włókienni­

czym początkowo objął niewielką 
liczbę drobnych przedsiębiorstw, 
których właściciele nie podpisali· 
umowy zbiorowej lub nie stosowali 
się do stawek płac, przewidzianych 
umową. Strajk objął obecnie wszyst­
kie fabryki włókiennicze. 

Już przed wybuchem strajku, 
związki zawodowe wysunęły szereg 
żądań, z których jedne tyczyły się 
ściśle sprawy umowy zbiorowej, a 
więc podpisania umowy przez za­
kłady, które dotychczas jej nie pod­
pisały, przywrócenia plac cenniko­
wych w fabrykach, gdzie nie są one 
stosowane i dalszego bezwzględne­
go ich honorowania we wszystkich 
fabrykach włókienniczych, ponadto 
zaś poruszano i szereg innych za­
gadnień, jak udzielania wszystkim 
robotnikom przysługujących im ur­
lopów i wypłacenia za zaległe ur­
lopy w poszczególnych zakładach, 
rewizji norm obsługi wrzecion, kro­
sien i innych nwszyn, które to nor­
my zostały znacznie podniesione w 
stosunku do zasad, ustalonych w r. 
1923 i przeciążają obecnie nadmier­
nie robotników pracą, wreszcie za­
przestania prześladowania i wydala­
nia delegatów robotniczych. Już w 
trakcie strajku wysuwane są hasła 
nowe, jak wprowadzenia 6-ciogodzin­
nego dnia pracy w przemyśle włó­
kienniczym, 

Z całego przebiegu zatargu 
pr_zed wybuchem strajku, jak rów­
nież już w czasie trwania strajku, 
jedno jest widoczne: stralku mo­
żna było uniknąć, gdyby lstoia­
ła u nas. ustawa o umowach 
zbiorowych, Istotnem bowiem tłem 
zatargu, najwazmejszą bolączką, 
która gnębi robotników w przemyśle 
włókienniczym, jest sprawa stawek 
płac. Umowę zbiorową zawiera tyl­
ko część przedsiębiorstw, które na­
leżą do związków przemysłowcow, 
poza temi związkami istnieje na te­
renie Łodzi i prowincji łódzkiej cała 
masa drobnych przedsiębiorstw', któ­
re płacą stawki zupełnie dowolne i 
stale je w ostatnich latach obniżają. 

Ponieważ wytwarza to konku· 
rencję dla przedsiębiorstw, objętych 
umową i te przedsiębiorstwa starają 

zbiorowych. 
się również obniżać zarobki robot­
nikom. W skutek tego wytwarza się 
na rynku pracy w przemyśle włó­
kienniczym wielki chaos w dziedzi­
nie zarobków, stan ciągłej niepew­
ności dla robotników, tembardziej, 
że nie wszyscy robotnicy należą do 
związków zawodowych. Przy tak ol­
brzymiej liczbie zakładów pracy, 
kilku inspektorów pracy z Łodzi nie 
jest w stanie oczywiście dopilnować 
tej sprawy, zresztą ingerencja in­
spekcji i możnosc karania przez 
nich pracodawcy nie sięga do tych 
zakładów pracy, które do związków 
przemyslowców nie należą i umowy 
nie podpisały, lub też ze związków 
tych następnie wyistąpiły. 

To też chaos ten, stwarzający 
stale zarzewie nieporozumień i walk 
mogłaby uregulować jedynie ustawa 
o umowach zbiorowych. Mocą tej 
ustawy minister opieki społecząej 
mógłby narzucie umow~ zbiorową 
przymusowo wszystkim przedsiębior· 
stwom i kwestja należenia czy niena· 
leżenia jakiegoś przedsiębiorstwa do 
związku przemysłowców, zawierają· 
cych umowę, nie miałaby żadnego 
znaczenia, a inspektor pracy mógłby 
pociągać do odpowiedzialności karnej 
każdą firmę, nie stosującą stawek 
urnowych. Robotnicy wiedzieliby 
wtedy, że prawo jest po ich stronie 
i że wykryte nadużycie zawsze może 
być ukarane. Naturalnie trzeba się 
liczyć z tern, Że wykroczenia z pew· 
nością i wówczas by się zdarzały, 
automaty2m jednak działania ustawy 
byłby poważnym hamulcem w tym 
zakresie, tak jak jest od tylu lat ha­
mulcem w dzielnicach zachodnich, 
gdzie nbowiązuje taka ustawa. 

To też kwest.ta wydania u­
stawy o umowach zbiorowych 
jest dziś nlewątpliwłe ko· 
nieeznaśclą. Wydanie tej ustawy 
zapowiedziane zostało oficjalnie w 
trakcie debaty budżetowej. Ustawa 
zapobiegłaby wielu stratom materjal­
nym i społecznym, jakie pociąga za 
sobą każdy strajk, oszczędziłaby wie­
le kłopotów władzom administracyj­
nym, przyczyniłaby się poważnie do 
utrzymania spokoju społecznego. 
Trzeba ją więc jaknajprędzej wydać. 

Życie nasze dla Polski! 
Na marginesie zjazdu P. O. W. 

Zjazdy organizacyj niepodle­
głościowych, bojowych przedewszyst­
kiem są szczególnie przez opmJę 
publiczną obserwowane. Przema­
wiają bowiem na nich nie ciasne 
egoizmy klasowe, wąskie interesy 
zaścianków, lecz przedewszystkiem 
wyraz znajdują tęsknoty tkwiące w 
duszy tworzącego rzeczywistość po­
kolenia, które Poląkę tworzyło, wal­
czyło o nią pod ziemią i w szere· 

gach jawnej już armji polskiej, umac­
nia ją w trudzie codziennego Życia. 

W roku bieżącym, jak stwier­
dził p. premier Zyndram-Kościał­
kowski, minie 22 lata od chwili po· 
wstania zwartych szeregów peowiac­
kiej braci. Znaczą się te lata olbrzy­
mim wysiłkiem-znaczą się nietylko 
mogiłami, więzieniem i zwycięstwa­
mi, nietylko sentymentem, ale wy­
kreśleniem dla Polski przya:dych 

!IM 

jej pokoleń drogi dalekiej w przy- . 
szłość. Pod wodzą największego na 
przestrzeni dziejów w Polsce Czło· 
wieka ustawione zostały drogowska­
zy do wielkości i mocy. Postano­
wione zostało, że Polska ma być 
wielką. Ze ta wielkość na naszych 
siłach, naszych zdolnościach, naszych 
wysiłkach ma być oparta. Ze ka'żde 
pokolenie musi wysiłkiem wła­
snym dołożyć nowy, swój wła­
sny dorobek do dorobku dotych­
czasowego. 

Musimy stwierdzić, że większość 
ogromna peowiaków dźwiga na so­
bie już czwarty i piąty krzyżyk. A 
idea przecież się nie starzeje, odra­
dza się, wymaga ciągłości realizacji 
coraz szerszej, coraz gtębszej. Cho­
dzi tu zaś o ideę tak w'ielką, jak 
praca dla Polski, o zapewnienie jej 
coraz nowych szeregów, idących 
niezmordowanym marszem w coraz 
pewn1e1sze i coraz dalsze jutro, o 
nasze kolumny tych, co sobie po· 
wiedzą i za nakaz życia postawią; 
„Zycie nasze dla Polski". 

. P. O. W. nie ma zamiaru przy­
oblec się w mundury weteraaskie i 
ograniczyć do rozpamiętywania dni 
chwały, oraz pożywać owoce doko­
nanej pracy. I dlatego zrozumiałem 
jest wezwanie, wystosowane przez 
prezesa Związku P. O. W. premjera 
Kościałkowskiego do peowiaków: 
„Musimy pozostać nadal ludźmi 
przyszłości i czynu!" 

A dla czynu tego życie stoi 
otworem. Na realizację czeka mo­
ralna i materialna mobilizacja spo­
łeczeństwa. Ciągle jeszcze wysiłku· 
wymaga idea zespolenia pod hasłem 
dobra całości i .pożytku w imię in­
teresów jutra. Wysiłku niemałego 
wymaga walka z przejawami roz­
praszania, z siłami odśrodkowemi, 
z destrukcyjną niewiarą, zwątpieniem 
przejawami słabości ducha. Czynna 

postawa wobec zagadnień bieżących, 
tak bezpośrednio oddziaływujących 
na stosunek przeciętnego obywatela 
do Państwa, jak zagadnienie bezro· 
bocia, rozbudowy gospodarczej, sze­
roko pojętej oświaty, zapewnienie 
pracy młodzieży -a zwłaszcza obo­
wiązek przyobleczenia w żywą praw­
dę, w 'dobry obyczaj głębokich i 
niewzruszonych zasad Konstytucji 
naszej - wszystko to wymaga czuj­
ności, pracy, wykonania praktycz­
nego przedewszystkiem przez ten 
obóz, który ideologję nietylko wy­
znaje, lecz ją czynem codzień przez 
lata potwierdza. 

Przyjęte rezolucje i obrady wy­
kazały, że członkowie P.O.W. są z 
biegiem życia najściślej związani, że 
dobrze znają jego rozpęd, kierunek 
i tamy, znają przeszkody i trudno­
ści, że sami nie są wolni od skut­
ków komplikacji współczesnego ży­
cia. 

Obecność na zjeździe Gener. 
Insp. Sił Zbrojnych, Kom. Główn. 
P.O.W. gen. Rydza-Smigłego, oraz 
entuzjam, z jakim brać peowiacka 
go powitała - dowodzi głębokiej i 
trwałej więzi, jaka łączy P.0.W. ze 
sprawą obronności Państwa, z ideą 
wierności żołnierskiej, której gen. 
Rydz-Smigły jest tak doskonałym 
wyrazicielem. 

Prost~ jego słowa, jakiemi po­
witał zjazd, wskazują, iż jak w la­
tach minionych, tak w każdej po­
trzebie liczyć można na to, Że peo­
wiacy zawsze wezmą na swe barki 
ciężar pracy dla Ojczyzny. 

W trudzie codziennym. jaki im 
w dzisiejszej rzeczywistości realizo­
wać przypada-ta· prawda, oparta o 
wiarę niezłomną w swoją pracę, w 
swoją ideę, o upór zwycięstwa­
napewno nie zawiedzie. 

L. 

Obchód 

Marsz. J. 
rocznicy Imienin 

Piłsudskiego. 
Zgodnie z zarządzeniem Naczel­

nego Kom. Uczczenia Pamięci Mar­
szałka Piłsudskiego, dzień Jego Imie­
nin b((dzie obchodzony jedynie przez 
nabożeństwa żałobne. 

W Pabjanicach żałobne nabo· 
Żeństwo odbędzie się we czwartek, 
dn. 19-go b. m. o godz. 10-ej rano 
w kościele św. Mateusza. 

Komitet Obchodów wzywa całe 

społeczeństwo do jak najliczniejszego 
wzięcia udziału w tej żałobnej uro­
czystości. , 

W przeddzień żałobnego obcho­
du Pan Prezydent Rzplitej o godz. 
19-ej wygłosi przemówienie przez 
radjo. Przemówienie to będzie w 
Pabjanicacb transmitowane zapomocą 
megafonów w Parku Słowackiego. 

Odrzucone protesty. 
Jak d ow i<idujemy się z wiaro­

dajnego źródła, protesly wniesione 
przes Stronnictwo Narodowe i grupę 
radnych właścicieli nieruchPmości 
(frakc-ja Wendlera) w sprawie wybo· 
rów Zarządu Miejskiego zostały przez 
władze ze względów formalnych od­
rzucone. 

Z tego względu niema obecni„ 

JUZ żadnych przeszkód, a.by wybory 
Rady Miejskiej na prezydenta p. Boi. 
Futymę i wiceprezydenta p. Ant. 
Szczerkowskiego ~ nie zostały zatwier· 
dzone. 

Wreszde b('(dziemy mieli po dłu­
gich targach i niepewności normalne 
władze miejskie. 

-
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PODSLUCHANE ... 
PODPATRZONE ... 

Czy „ku wiośnie wszystko 
rośnie"? 

Aforyzm ten wymyślił filozof 
rewjowy, Krukowski, i trzeba przyznać 
jest to jedno z niewielu twierdzeń, 

którego prawdziwość ma wyjątkowe 
zastosowanie w życiu codziennem. 

Rośnie zatem . trawka, rosną 
kwiatki, podobno nawet włosy i pa­
znokcie trzeba na wiosnę czę~ciej ob­
cinać, rosną uczucia i pustki w kie­
szeniach, rosną plotki i wszelkie bru­
dy, nie rośnie natomiast prawda, 
szczerość, wzajemne zrozumienie, 
zgoda, ale przecież niema reguły bez 
wyjątków. 

Komu najgorzej. 
Przedewszystkiem jednak ku 

wiośnie rosną długi, szczególniej u 
„Żonatych i dzieciatych", bo to trze­
ba przecież czemś nowem przyodziać 
swą połowicę i progeniturę, inaczej 
bowiem nie byłoby wiosny; w związ­
ku z długami rośnie ilość weksli w 
dodatku protestowanych, plajty i t. d. 

Rosną też z wiosną i nadzieje 
na lepsze jutro, bo każdy przeciętny 
obywatel w tej denerwującej porze 
roku patrzy na świat bardziej „na 
zielono" kolorem nadziei, a ponieważ 
nadzieja jest matką głupich, więc cho­
ciaż wciąż dostaje po głowie (patrz 
pod „pragmatyka", „przeszeregowa­
nie'',, „pożyczki", ,.poqatki" - nie­
szczęśliwa jakaś liten „p"), w zasa­
dzie pozostaje optvmistą, wierząc, że 
może jednak kiedyś będzie lepiej, o 
ile oczywiście wytrzyma, przetrzyma 
i dożyje. 

I tak jeden ma nadzieję, że o­
trzyma poqwyHę lub wyższy ncze­
bel (choćby, gdy wejdzie na drabin~) 
drugi liczy, Że uda mu się uzyskać 
protekcję, np. jakieg-o posła„ innemu 
rośnie w sercu nadzieja wygranej na 
loterji lub zgonu swarliwej teściowej, 
która, jak na złość, z wiosną odmłod­
niała i powiada, że jej tei serce ro­
śnie i Że ma jeszcze czas ... 

I kończy się wszystko niestety 
na nadziei, djabli bowiem wzięli i 
podwyżkę, protekcję i wygraną, tyl­
ko nie chcieli wziąć teściowej. Taka 
jest sprawiedliwość na tym świecie. 

Wiosna -- czuły. wykrywacz. 
Nie każdemu zapewne wiadomo, 

Że wiosna posiada jeszc7e zdolności 

wykrywacza i odkrywcy. Wiosną wy­
łażą mianowicie nawierzch rozmaite 
rzeczy, na które jakoś w zimie nie 
zwracało się uwagi i, które lepiej 
by było, aby pozostały zakryte cału­
nem śniegu lub pyłem zapomnienia. 
Wiosna odkrywa łatwiej wszelki brud 
zewnętrzny i wewnętrzny. A wic:c 
zbiorowiska śmieci, połatane i poza­
klejane klepsydrami sprzed roku par­
kany i t. p. Dużo pracy czeka zapro­
jektowaną przez grupę radnych, a nie­
doszłą dotąd do skutku Komisję 
Upiększania Miasta, czyli K. U. M„ 
która oby się urodziła z wiosną i stała 
się naprawdę dobrym "kumem• dla.na­
szego miasta, dbałym o jego estetykę. 

Ale wiosna odkrywa i miłe rze­
czy, a więc ładne szyjki i zgrabąe 
nóżki (jedne i drugie obnażone), z cze­
go podobno szczególniej cieszą się 
niektórzy kupcy, gdyż zwiększa się 

wtedy popyt na mydło, czyli podnosi 
się handel i kultura. 

Wyłażą na światło dzienne 
i brudni ludzie. 

A niebrak w Pabjanicacb tej 
odmiany „homo sapiens", lubiącego 
łowić rybki w mętnej wodzie, udają­
cych nawet „działaczy społecznych", 
aż wkońcu wiosna - wykrywacz ich 
wsypie i powie społeczeństwu na 
ucho: „panowie, ostrożnie, to tylko 
zwykły hochstapler społeczny I" Na­
.no miasto pozbyło 'iq niedawno 
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Kongres Unji Zw. zaw. Pracowników Umysłowych 

W dniach 1 i 2 marca r. b. od­
był się w Warszawie Kongres Uuji 
Zw. Zaw. Pracow. Umysł. Był to lll-ci 
kongres od chwili połączenia 2-ch 
central pracowniczych, to jest Centr. 
Organiz. Zw. Zaw. Prac. Umysł. w . 
Warszawie i Federacji Sosnowieckiej 
Prac. Umysł. Na Kongres przybyło 
z różnych miast Polski 170 delega­
tów z głosen1 decydującym i kilku­
dziesięciu z głosem doradczym. 

Obrady zagaił prezes Unji Gry­
gołajtys przemówieniem, oddającym 
hołd Wskrzesicielowi Niepodległego 
Państwa ś. p. Marszałkowi Piłsudskie­
mu, którego pamięć uczczono jedno­
minutowem milczeniem i powstaniem 
z miejsc. 

Podkreślając znaczenie obecne­
go Kongresu, który ma obradować 
w okresie ciężkiego kryzysu, jakim 
dotknięty został ogół prac-0wniczy 
naszego Państwa, prez. Grygołajtys 
powitał imieniem Unji obecnych na 
otwarciu Kongresu przedstawicieli 
Rządu, delegatów organizacyj praco­
wniczych zagranicy, przedstawicieli 
pokrewnych central związkowych w 
Polsce, delegatów z różnych dzielnic 
i zakątkó"r kraju i gości. 

Na powitanie prezesa Unji prze­
wienia inauguracyjne wygł"sili: 

w imieniu Pana Min. Op, Społ. 

-Wiceminister Jastrzębski, podkreśla­
jąc, Że p. Minister intnesuje się ży­

wo placówką społeczną, jaką jest Unja 
Prac. Umysł. i składa żvczenia jaknaj­
pomyślniejszych obrad i wyników 
Kongresu. . 

Przedstawicielka Międzvnar. Biu­
ra Pracy p. Sokalowa, przedstawiciel 
Francuskiej• Konfed. Pracown. prof. 
Fabre, składają Kongresowi bratnie 
Życzenia i pozdrowienia, pakreślali, 

Że świat pracv z za~ranicy z wielkim 
zainteresowaniem i ciekawo,;cią ocze­
kuje rezultatów obrad Kongresu 
w Warszawie, aby móc je nash:pnie 
przenieść na teren międzynarodowy. 

Jan Kwapiński, prez. Centr. 
Zw. Klas. w przemówieniu swojem 
wskazywał na konieczność łączenia 
się wszystkich organizacyj :zawodo­
wych tak prac. umysłowych, jakotei 
robotnic:r.ych, których łączą wspólne 
interesy i potrzeby. Walkę o nowy 
sprawiedliwy ustrój społeczny podjl\Ć 
muszą połączone organizacje zawodo­
we, co wpłynie również dodatnio na 
pracę i poczynania Rządu. 

Przedstawiciel Zarządu Głó­
wnego Z.Z.Z. odczytał list prezesa 
]. Moraczewskiego, który obok Życzeń 
dla Unii jaknajrychlejszego połącze­
nia całego polskiego świata prary 
w jedną wielką oqranizację, podkre­
śla, Że klasę pracującą pozbawia się 

srłosu w sprawach gospodarczych 
i ustawodawczych. 

Połączone organizacje zawodowe 
muszą tak wychować świat pracy, aby 

jednego takiego pana z pod ciemnej 
gwiazdy, który wprawdrzie został :rde­
maskowan}f już oddawna, lecz dzięki 
„wys9kiej" protekcji grasował dotąd 

w terenie. Tego, ile wyrządził on 
przez ten czas szkody pracy społecz­
nej, podrywając zaufanie ogół~ do 
organizacyj, w których "pracował", 
no i oczywiście do protektorów, o 
tern nie pomyślano zawczasu. Z praw­
dziwem uznaniem przeto witamy ino­
wację władz administracyjnych, które 
mają wprowadzić czarną listę tego 
rodzaju · .działaczy społecznych•. 
Niechże nie zapomną i o tym typku. 

c. 
Uwaga. Pan B., autor poprzed­

niego feljetonu, prosił mnie o zwró­
cenie uwagi na omyłkę zecerską, jaka 
się wkradła do artykułu, mianowicie, 
gdy była mowa o P.W.S.P.-P., powin­
no być nie: „1..DJ.O.T.", co zmieniło 
sens, no i wypadło niezrozumiale, a 
W.D.J.O.T., a jeśli by kto chciał po­
dług szarży, to O.J. D. w .. T. -

w Warszawie. 
(Od własnego korespondenta). 

nietylko jęczał i biadał, ale umiał 
wziąć udział w kierowaniu wozem -
jakim jest Państwo. 

Prezes Centralnej Rady 
Pracowniczej i Reprezentacji 
Pracowników Państwowych Sien­
kiewicz podkreślił, że problemy go­
spodarcze, polityczne i społeczne pań­
stwa nie moga być rozwiązane bez 
udziału zjednoczonego świata pracy. 

Swiat pracy ponosi odpowie­
dzialność za )osy państwa, musi mu 
też być dany' udział w rozwiązywaniu 
wielkich zagadnień państwowych, musi 
mu być dany głos. · 

Poseł Pacholczyk, przedsta­
wiciel Rady Naczel. Samorz. Te­
rytorjalnego Pracow. Samorz. w dłuż­
szem przemówieniu podnosi pozy­
tywny stosunek Unji do pewnych .za­
gadnień ogólnych, które pragnie reali­
zować. 

Nadszedł czas, by stworzyć 
wspólną ideologię, wspólny front 
świata pracy, by ramię pr2y ramieniu 
wykuwać lepsze jutro. Stawiane są 
z różnych stron trudności, by połą­
czenie ruchu zawodowego nie nastą­
piło. Połączenie to jednak nastąpić 
musi i przedstawiać ono bedzie wiel­
kie wartości dla państwa. Pamtwo 32 
milionowe ło każdy pojedyńczy czło­
wiek i jego uczciwa twórcza praca, 
jego wysiłek mięśni i mózgu, czło­
wiek ciężkiej pracy, który z dnia na 
dzień ponosi tylko klęski, a który je­
dnakże przyczynia się do rozwoju do­
bra społecznego. Jeżeli świat pracy 
ponosi klęski, jeżeli odbiera mu się 
i uszczupla jego zdohycze socjalne, 
jest winą tych wszystkich, którzy nie 
mogą, czy nie chcą zrozumieć, czem 
jest człowiek pracy dla państwa. Po­
seł Pacholczyk podkreśla, że winę za 
ponoszone niepowodzenia i klęski 
ponosi również sam świat pracy, któ­
ry ' nie zdobył się dotąd na wspólny 
front do walki o lepsze jutro tego:i 
świata pracy. Zjednoczeni w jednej 
potężnej organizacji powinniśmy brać 
na swoje barki swoje sprawy, gdyż 

Polska należy do świata pracy. Ządać 
będziemy sprawiedliwego podziału 
dobra społecznego. 

W dalszym ciągu prez. Grygo­
łajtys i sekretarz geraeralny Kościński 
odczytują nadesłane pod adresem Unji 
depesze z życzeniami pomyślnych ob­
rad, pozdrowienia dla polskiego świata 
pracy i zapewnienia zagranicznych 
central, że rezolucje Kongresu z całą 
serdecznością przyjęte będą przez 
bratnie organizacje wszystkich państw. 

Depesze nadesłali: P. Minister 
Sprcrw Wewnętrz., P. Min. Simon 
G., Sekr. Gen. Międzynar. Konfed. 
Pracy w Genewie p. L. Gallie, Konfed. 
Prac. Francuskich, Konfed. Prac. Ru. 
muńskich, Konfed. Prac. Czesko-Sło­
wacka, Organizacja Prae. Holender­
ska. 

Przewodniczącym obrad Kongre­
su wybrany został p. Kotoński. 

Porządek obrad podzielony 
został na 2 dni. Porządek pierwsze­
go dnia przewidywał cdczytanie i dy­
sk.usje nad sprawozdaniami z działal­
ności Unji, wygłoszenie referatów na 
plenum o emeryturach dla pracowni­
ków prawa publicznego i ustawodaw­
stwie socjalnem, wybory komisyj, wy­
bory władz Unji. 

Porządek drugiego dnia prze­
widywał: obrady komisyj, sprawozda­
nia komisyj i uchwalenie wniosków, 
zamknięcie Zjazdu. 

Nad sprawozdaniami Unji wy­
wiązała się długa i Żywa dyskusja, 
w której zabierało głos kilkunastu 
delegatów. 

Referat o emeryturach wygłosił 
dr. Gawlik, a referat o ustawodaw­
stwie socjalnem-mec. W. Kościński. 

Konyres dokonał wyboru 4.S 
członków Rady Nac:r.l"lnej. 

Do prezydjum Unji wybrani zo­
stali: prez. p. Gry~ołaj1ys Ludwik, 
wiceprezesami-pp. Karenbach, Grun­
wald i Lewiński, sekretar:u mi ren~­
ralnymi: W. Kościński. S. Gacki i Maj-
kowski. --., dok. nast. 

T. N. 

Dni przeciwgr;uźlicze. 
Kampanja tegorocznego Komi­

tetu „Dni przeciwgruźliczych" w Pa­
bjanicach mimo zaostrzonego kryzysu 
i trudniejszych warunków, w jakich 
znalazł się świat pracy, dała wynik 
pomyślny. 

Ogólny wpływ wynosił zł. 841.50. 
Z kwoty tej wydatkowano na druki 
i inne zł. 45.17, Komitet. Wojewódz­
kiemu "Dni przeciwgruźliczych" prze­
kazano 2. ł. 75.-, a pozostałę sumę 
w wysokości zł. 721.33 wpłacono 
miejscowemu T cwarzyshyu Przeciw­
gruźliczemu. 

Stwierdzić należy, Że całe spa-

łeczeństwo m. Pabjanic z pełnym zro• 
zumieniem odniosło się do akcji Ko­
mitetu poza nielicznemi wypadkami 
nieobywatelskiego stanowiska niektó­
rych firm i osób, jak f. M. Zarski, 
B-cia Zagórowscy, Resursy Rzemie­
ślniczej, f. Beer Fajwel, f. A. Jankow­
ski, f. le. Adl-er, p. Hier. Wlazłowicza, 
f. Wi~ner, Jakubowicz i Adler, które 
zwróciły Komitetowi listy ofiar b~ 
wpłacenia jakiejkolwiek sumy na rzeca 
walki z gruźlicą. 

Komentarze w tej sprawie S\ 
chyba zbyteczne. -

Z Komitetu Obchodów Narod.-Państw. 
Na posiedzeniu plenarnern Ko­

mitetu Obchodów Narodowo•Panstwo­
wych w dniu llbm. przyjęto zmieniony 
regulamin, w myśl którt!go przewo· 
dniczącym Komitetu jest urzędujący 

prezydent miasta, a więc obecnie 
p. prez. B. Futytna. 

Pozatem wyLrano na wiceprze­
wodniczących pp. dr. W. Eichlera, 
jako przedstawiciela społeczeństwa, 

G. Pągowskiego, jako przedstawiciela 
b. wojskowych, na skarbnika p. K. 
Garczyńskiego, na sekretarza p. H. 
Kleppera i na członków Komisji Re­
wizyjnej pp. dyr. Golińskiego P., dyr. 
Botnera T. i red. Koziarę J. 

W związku z ..iałobną. uroczy­
stością imienin J. Piłsudskiego w dn. 
19 b. m. postanowiono zgodnie z za­
rządzeniami wład2: i Komitetu Na• 
czelnero Uczczeniłl' Pamięci J. Pilsud• 

skiego ograniczyć obchód do transmi· 
towania w dniu 18 b.m. o g. 19 prze­
mówienia Pana Prezyd. RzeczyJ). prof. 
I Mościckiego zaś w dniu 19 bm. do na­
bożeństwa, złożenia wieńca od Komi­
tetu w imieniu wszyst. organizacyj spo­
łecznych i b. wojskowych, należ1\cych 
do Komitetu, przed pomnikiem Nie­
podległości, który zostanie odpowie­
dnio udekorowany i gdzie będzie 

stać warta honorowa od 9-ej do 11. 
Będzie również wydana do społe­
cz-eństwa odezwa, rozplakatowana na 
murach m;asta. 

-
... llllilfl ......... „„ ... „ .... 

Walcz ze złą 
organizacją pracy ! 
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z kraju. · 
ódz Nacz. Gen. Rydz-Śmigły 
przybył na doroczny zjazd 'peowia­
ków i wygłosił krótkie przemówienie. 

W Lodzi, niejaki Pijanowski, 
członek Str. narodowego zamierzał 
podłożyć bombę pod sklep rzeźni­
czy Weinstocka. Bomba wybuchła 
wcześniej i śmiel'telnie okaleczyła 
zamachowca, który zmarł w szpi­
talu. Nastąpił w związku z tern 
szereg aresztowań wśród członków 
Str. narodowego. 

W pociągu Żyrardów-Warszawa 
niewiadomy bandyta zastrzelił in­
kasenta i porwał mu teczkę z 10 
tys. zł., wyskakując w biegu pocią­
gu. Bandyta nie został ujęty. 

Zebranie Walne 
Ligi . Morskiej. 

Dnia 28 lutego 1918 r. dekre­
tem ówczesnego Naczelnika Państwa 
J. Piłsudskiego stworzona została 
polska marynarka wojenna. W 18-tą 
rocznicę tego wiekopomnego faktu, 
t.j. 28 ub. m., odbyło się walne ze­
branie Ligi Morskiej i Kolonjalnej, 
Oddziału mie}scowego, dla złożenia 
Sł)rawozdania z dotychczasowei dzia· 
łalności i dokonania wyborów nowe­
go Zarządu. 

Zagaił zebranie prezes Goliński 
P., przypominając wysiłki rządu i spo­
łeczeństwa nad wzmocnieniem stallU 
naszego posiadania na morzu. Od 8 
lutego 1920 r., kiedy to wojska pol­
skie objęły wybrzeże morskie, twór­
cza praca rządu i ofiarna pomoc spo­
łeczeństwa przy budowie floty wo­
jennej, której zadaniem jest zapew­
nienie posiadania drogi wypadowej 
dla naszei ekspansii gospodarczej, i 
budowa Gdyni daje jak najlepsze re­
zultary. Strata poniesiona przez naród, 
okryty żałobą spowodu Śmierci Mar­
szałka J. Piłsudskiego, musi nas ze­
spolić i sharmonizować prace Polski 
całej dla jej potęgi. 

Zebrani oddali hołd Komendan­
towi przez powstanie i jednominutowe 
milczenie. Następnie· p. prezes Go­
liński poprosił na przewodniczącego 
zebrania p. Koziarę J. i na sekretar­
kę p. N owakównę E. 

Sprawordanie złożone przez Za­
rząd za· okres 'ód 1.V.35 r. do 28.ll.36r. 
wykazało prac~ umiejętną i pożytecz­
ną. Stan zadłuienia odziedziczony na 
początku roku ubiegłego wynosił zł. 
600.~. Dłu·g ten całkowicie został 
zlikwidowany. Do wydatnieiszych mo­
mentów działalności Lisri należało 
zorganizowanie ,1Swi~ta Morza" wraz 
ze zbiórk1\, która dała zł. 1.725.17 na 
Fundusz Obrony Morskiej. Wó·wcza:s 
Pabianice w zbiórce z;ijęły 1-e miejsce 
spokró·d miast wydzielonych wojew. 
łódzkiego. Po7.alem na podkrdlenie 
za.sługuje działalność propagandowa, 
wzięcie udziału przez delegację Od­
działu Ligi w poxrzebie Marszałka w 
Krakowie i na Zjeździe deleg;itów w 
Gdyrti, zorganizowanie trzydniowej 
wycibdzki w łirzbie 15 osób do Gdy· 
ni, wyja'zd 10 osób na przywitanie 
sfs „Piłsudski i udział 15 osób w 
obozie na Hełu. Zorganizowano po­
utem 12 kół szkolnych, liczących 
500 osób. Do Oddziału Ligi przystą­
piły 3 ogniska nauczycjelskie. 

Na dzień 1.1.1936 r. stan człon­
k-ów wykazuje: rzeczywistych - 205, 
zbiorowych-374, w ogniskach nau­
czycielskich-107 osób, razem 686 
członków. 

W okresie sprawozd. przychód 
kasy wynosił zł. 2.471.81, rozchód­
zł. 2.450.48. Pozostałość na 1.1.36 r. 
zł. 21.33. Znaczków Fundus?:u Obrony 
Morskiej sprzedano za zł. 767.05. 
Cdonkowie Oddziału, którzy płacą 
składki miesięczne w wysokości zł. 1, 
otrzymują piękny i wysoce pożytecz· 
ny miesięcznik „Morze", dorośli, opła­
cający 50 gr., i dziatwa, wpłacająca 
10 gr. mies., dostają także miesięczn. 
„Polska na morzu". 

Po przyjęciu do wiadomości za• 
twierdzającej sprawozdania Zarzctdu 

GAZETA PABJANICKA 

Wszystkim, którzy oddali ostatnia posługę 

ś. t p. 

WALENTEMU GRYZLOWI, 
a w szczególności Dyrektorowi Tkalni, Administracji, Maj­

strom 1 Robotnikom fabryki Pabj. Zakłady Włókiennicze daw. 

R. Kindlera, tą drogą składają serdeczne "Bóg zapłać". 

ŻONA i DZIECI. 
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Przebieg akcji strajkowej. 

Solidarna postawa robotników 
włókienniczych została podkreślona 
przez przyłączenie się do strajku 
wszystkich robotników i dużych fabryk. 

Tak jest w Łodzi, jak również 
i w Pabjanicach, oraz innych ośrod· 
kach przemysłu włókienniczego. 

Dnia 9 b. m. w zakładach firmy 
Krusche i Ender unieruchomiona zo­
stała tkalnia, we wtorek przędzalnia 
i niektóre działy wyicończałni, a w śro· 
clę-reszta. Strajk objął w tej firmie 
2300 robotników. 

Tkalnia Pabjanickich Zakładów 
Włókienniczych zastrajkowała na po· 
czątku ubiegłego tygodnia, zaś przę· 
dzalnie bawełny i wełny przestały 
pracować dnia 11 b.m. Od ponie· 
działku natomiast jest unieruchomiona 
farbiarnia. Ogółem w wspomnianych 
zakładach strajkuje 920 robotników. 

Dobrzynka jest nieczynna cał· 
kowicie od 7 b. m., strajkuje w niej · 
270 osób. 

Charakter akcji strajkowej w Pa­
bianicach, jak w calem województ"Nie, 
jest poważny i nigdzie nie zakłócony 
został porządek. 

W sprawie likwidacji zatargu 
w przemyśle włókienniczym toczą się 
pertraktacje między przedstawiciela­
mi związków zawodowych robotni· 
czych, a reprezentantami przemysłow­
ców za pośrednictwem głównego in-

spektora pracy w Warszawie inż­
Klotta. 

Po odbyciu narady z p. woje­
wodą w dn. 1 O bm. inż. Klott kon­
ferowal z delegatami wszystkich 
związków włokniarzy, którzy zrefe­
rowali sytuację i uzasadniali swe 
postulaty. 

Również konferencja odbyła 
się w urzędzie wojewódzkim dn. 12 
b.m. z przedstawicielami Związku 
Przemysłowców. 

Przedstawiciele obu stton na 
skutek odbytych rozmów zostali 
wezwani do Warszawy na dz. 14 
b.m. do Min. Pr. i Op. Społ„ gdzie 
ogólna konferencja prawdopodobnie 
da wynik pomyślny, umożli.viający 
likwidację zatargu w przemyśle włó­
kienniczym. 

Oczywiście, przemysłowcy w 
pierwszym rzędzie muszą okazać 
swą dobrą wolę i to wyłącznie leży 
w ich interesie. 

O nastrojach wśród robotników 
zorientować się można ze wzmiahki. 
nadesłanej przez strajkujących i 
którą zamieszczamy pod tyłułem: 
„Solidarnie do zwycięstwa I". 

Zagadnienie strajków, które 
tyle strat niepotrzebnych społeczeń­
stwu niosą, może rozwiązać wpro· 
wadzenie ustawy o umowach zbio­
rowych, o czem podajemy na str. I-ej. 

Solidarnie do zwycięstwa. 
W dniu 2-im b.m. rozpoczął się 

strajk włókniarzy ' na terenie naszego 
miasta i w całym okręgu włókienni­
czym woj. łódzkiego. 

Strajk się rozpoczął na tle nie· 
honorowania niemal przez wszystkie 
zakłady pracy warunków umowy zbio­
rowej, płacenia za postoje oraz za­
twierdzanie przez niektórych prze­
mysłowców wyboru delegatów. 

Robotnicy pamiętają doskonal«", 
iż w r. 1933 strajk włókniarzy był 
imponuiący i Że odbił się głośnem 
echem zaszłych wypadków w Pabja­
nicach po całym kraju. 

Prowadzona walka włókniarzy 
z przemysłowcami powinna przekonać 
robotników, że w obecnych warunkach 
politycznych i gospodarczych za strajk, 
choćby protestacyjny, ponoszą winę 

sami przemysłowcy tak wobec Pań­
stwa, jak i klasy pracującej, oraz że 
ogół strajkujących może zwyciężyć, 
występując solidarnie i będąc zorga­
nizowanym w związkach robotniczych 
zawodowych. 

I w obecnych strajku, w którym 
ogół robotniczy chce osiągnąć swoje 
słuszne prawa, musi iść zwartą ławą, 
karnie, nie łamać strajku, popierać 
się wzajemnie moralnie i materjalnie, 
a będąc zjednoczonym w tej akcji, 
osiągnie to, co się słusznie mu nale­
ży, pomimo ciężkiej chwili i sytuacji. 
Robotnicy odpierać muszą ataki na 
zakusy obniżania zarobków i anulo­
wania zdobyczy socjalnych, dążyć do 
wywalczenia lepszych warunków pra­
cy i płacy. 

Robotnjcy strajkujący. 

Z Koła Polskiej' Macierzy Szkolnej w Pabjanicach. 
5-go marca odbyło się Walne 

Zebranie Członków Koła Polskiej 
Macierzy Szkolnej w Pabjanicach przy 
bardzo małem zainteresowaniu człon· 
ków. 

i Komisji Rewizyjnej oraz udzieleniu 
absolutorjum . ustępującemu Zarządowi 
wybrano do Zarządu 7 osób: pp. Go­
lińskiego P„ Gertnera E., Jankow­
skiego A.L., Józefiaka ]., Knopa B., 
Pawłowskiego T. i Sajdę J.; na zastęp­

ców: pp. MarkiPwicza. Z., Nowakównę 
E. i Piechotę T. 

Na członków Komisji Rewizyjnej 
powołano pp. dyr. J~drychowską j., 
dr. Magalifa J. i Trzeszczaka I., jako 
zastępcy weszli pp. Bazgier S. i Tom· 
czak Wład. 

Ze sprawozdań wynika, że Koło 
P.M.S. prowadzi, a w miarę możności 
rozwija, instytucje w swoim ~zasie 

utworzone. Muzeum prowadzone jest 
wzorowo przez p. H. Bąclerównę i 
pr-z:ynosi dużo korzyści w nauczaniu. 
Sekcja dziatwy posiada bogaty zbiór 
kos tj umów, które są stale wypoży­
czane na różne imprezy szkolne. 
Utrzymanie wszystkiego w porządku 
wymaga dużego nakładu pracy i tro· 
skliwości. 

Biblioteka jest stale czynna i w 
miarę możności jest uzupełniana no· 
wemi rzeczami. Walne Zebranie u­
chwaliło nadwyżkę dochodów nad 
wydatkami, pozostałą z r. 1935-go, a 
wynoszącą przes!:ło 300 zł„ przezna­
czyć na zakup książek do bibljoteki. 

Seminarjum w roku bieżi\cym już 
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z zagranicy. 
Apel 13 członków Ligi w sprawie 

rozejmu i nawiązaniu rokowań mię­
dzy ltalją a Abisynji\ został przez 
Mussoliniego przyjęty. 

Hitler wygłosił wielką mowę 
w parlamencie, wymówił układ Lo­
carneński i tegoż dnia wojska nie­
mieckie zajęły strefę zdemilitaryzo- · 
waną nad granicą francuską. Fran­
cja odpowiedziała protestacyjną 
notą i również powiększyła garni­
zony nad granicą, odwołując urlopy 
wojskowych i oddając sprawę Li­
dze Narodów z żądaniem katego­
rycznem wycofania się Niemiec. 

się kończy, posiada bowiem tylko 
ostatni kurs piąty, wobec tego nie 
iest samowystarczalne i· wymaga po­
mocy materjalnej ·ze strony Koła 

P.M.S. Pomimo ciężkiego materjal­
nego położenia Zarząd Koła P. M. S. 
nie obniżył poborów personelu nau­
czycielskiego, jak to często bywa w 
innych szkołach prywatnych i ma na­
dzieję doprowadzenia seminarjum do 
końca. 

W listopadzie 1934 roku Zarząd 
Główny P.M.S. wezwał społeczeństwo 
do zwalczania szerzącego się analfa­
betyzmu i polecił · Zarządom Kół zor­
R'anizowanie nauczania „w cztery oczy". 
Dzięki bezinteresownej pracy miej­
scowych bezrobotnych nauczycieli 
udało się zorganizować wieczorowe 
kursy dla analfabetów i półanalfabe­
tów. Kursy trwały w cią~u pierwsze­
go półrocza 1935 r. Obecnie kursy 
te są prow;idzone przez Radę Szkolną 
m. Pabjanic i subsydjowane przez 
Koło P. M. S. 

Główną akcją Polskiej Macierzy 
Szkolnej jPst utrzymywanie i rozwija­
nie szkolnictwa polskiego na kresach 
wschodnich; prawie wszystkie środki, 
jakiemi Macierz Szkolna rozporządza, 
idą na teh cl!l; wszędzie na kresach, 
gdzie żywioł polski jest w mniejszo· 
ści, gdzie niema szkoły publicznej 
polskiej, Macierz Szkolna zakłada 
swoje skromne szkoły i daje możność 
dzieciom polskim pobierania nauki w 
języku ojczystym. Wszystkie pienią­
dze, zbierane na „Dar Narodowy 3-go 
Maja", idą na ten cel. 

Koło Polskiej Macierzy Szkolnej 
w Pabjanicach, doceniając znaczenie 
tych poczynań Zarządu Główne~o, 
przez or~anizowanie corocznie zbiór· 
ki 3-go Maja stara się swój wysiłek 
dołączyć do ogólnej akcji i sumy ze­
brane w Pabjanicach przesyła w ca­
łości do Warszawy. 

Zarząd Główny również otrzy­
muje w całości sumy uzyskane ze 
sprzedaży Zarządowi miasta gmachu 
budowanego na seminarjum. Te fakty 
dostatecznie świadczą o udziale Koła 
P.M.S. w Pabjanicach w dążeniach 
do utrzymania szkolnictwa polskiego 
w województwach wschodnich. Oprócz 
tego Koło P .M.S. w Pabjanicach bie· 
rze udział w życiu społecznem mia­
sta i jest w stałym kontakcie z inne­
mi organizacjami, pracującemi na na­
szym terenie. 

Walne Zebranie na wniosek Ko­
misji Rewizyjnej wyraziło podzięko­
wanie p. H. Bąclerównie i skarbni· 
kowi Koła p. M. Giełzakowi za bez­
interesowną, sumienną i owocną pracę. 
Następnie przystąpiono do wyborów 
nowego Zarządu, ·który powołano w 
dawnym składzie. 

Wszystko to, co Koło P.M.S. 
czyni dobregó dla miasta i Państwa, 
jest zasługą niety lko Zarządu, lecz 
czł. Koła i społeczeństwa naszego 
miasta, które odnosi się z całem zro­
zumieniem do działalności P.M.S. w 
Pabianicach, dlatego też Zarząd składa 
serdeczne podziękowanie wszystkim 
obywatelom naszego miasta, którzy 
darzą swą życzliwością P.M.S., prosi 
o dalsze poparcie i zapewnia, że do­
łoży wszelkich starań, aby sumy uzy· 
skane ze składek i zbiórP k były wy­
dane celowo i pożytecznie. 
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środek ochronny pod gwarancją nieszkodliwy. 
Zgłoszenia: Za.kłady Farmaceutyczne 

SAMARIT, Warszawa, Wronia 69. 

„ ... „„„„ ... „„„„ ... „„„„„„„„„„ 

Miejski preliminarz budżetowy na r.1936-7. DLA KOBiEj 
Preliminarz budżetowy m. Pa- stwowego podatku od spożycia, zu-

bjanic na rok 1936-7 wyłożony został życia, względnie produkcji. 
do publicznej wiadomości w lokalu W związku ze zmniejszeniem się 
Zarz. Miejsk. na okres od 10 do 17 dochodów, obniżone zostały i wydat­
marca r.b. włącznie. ki różnych działów z wyjątkiem wy-

Zainteresowani członkowie gmi- datków na oświatę, zdrowie publiczne 
ny mogą wyłoż0ny preliminarz bu- i opiekę społeczną, wychodząc z za­
dżetowy przeglądać oraz zgłaszać za- łożenia, Że w obecnych ciężkich wa­
rzuty i spostrzeżenia w Wydziale Fi- runkach szerokich mas naszego spo· 
nansowym. łeczeństwa wydatki na opiekę spo-

Dochody zwyczajne budżetu ad- łeczną, zdrowie publiczne i oświatc:; 
ministracyjnego na rok preliminowany nie mogą ulegać redukcji. 
są mniejsze od bieżącego roku o zł. Budżet M.Ż.E. zamyka się po 
196.000. Ogólna zatem suma docho- stronie dochodów sumą zł. 742.629.­
dów preliminowana na rok budżeto- i jest mniejszy zgórą o 50.000.- z 
wy 1936-7 wynosi zł. 1.212.511. Zmniej- uwagi na obniżenie cen energji elek­
szenie wpływów nastąpiło na skutek trycznej zarówno do oświetlenia, 

obniżenia stawek dodatku komunał- jak i do siły. Wydatki budżetowe 
nego do podatku państwowego od tegoż zakładu w związku z obniże­

nieruchomości oraz częściowe zmniej- niem wpływów zostały odpowiednio 
szenie się podatku od lokali, jak zmniejszone. 
również obniżenie dodatku od pań-

,,Jego Wielka · Miłość'' 
najnowszy emocjonujący film polski 

ze Stefanem JARACZEM 
T adeuszenr OLSZĄ 

ukaże się już w na-
· stępnym programie 

Klna "LU N A". 
... „„„„„ ... „11111111„ ... „ ...... „ .... „ ... „„„„ ... „„„„„ ... 

KRO•IKA •. 
Od Redakcji. 

Następny numer "Gazety Pa· 
bjanickiej" wyjdzie w czwartek, dn. 
19 b.m. w południe. 

Odczyt radj~wy 
W sobotę, dnia 14 b.m. o godz. 

18.40 rozgłośnia łódzka nada odczyt, 
poświęcony ruchowi spółdzielczemu 
w Lodzi, który wygłosi prezes Rady 
Nadzorczej Związku Spółdzielni Spo­
żywców R.P. w Warszawie inż. W. 
Wojewódzki. 

Z u wagi na bardzo ciekawy te­
mat i osobę prelegenta, znanego na 
terenie Pabjanic, pożądane jest, aby 
ogół społeczeństwa naszego miasta 
wysłuchał pre I ekcji spółdzielczej. 

Zebranie Ogólne Związku 
Podoi. Rezerwy. 

W dniu 21 marca 1936 r. o g. 
18 w pierwszym, a o godz. 19-ej w 
drugim terminie w lokalu własnym 
przy ul. Garncarskiej 7 odbędzie się 
walne zgromadzenie członków Zw. 
Podoficerów Rezerwy. 

Ze względu na ważność spraw 
wszyscy członkowie Związku winni 
obowiązkowo wziąć udział w zebra­
niu. 

Dla przemysłu, hand­

lu, instytucyj i wszel­

kich przedsiębiorstw 

wykonuje pierwszorzęd· 

nie najróiniejsze druki 

firmowe, jak: blankiety, 

koperty, cyrkularze, ety­

kiety, księgi haadlowe 

i t. p. 

„NASZA DRUKARNIA" 
PABJANieE, 

UL. KOŚCIUSZKI 14, TELEFON 67. 

Ze Zw. Oficerów Rezerwy. 
W dniu 28 marca 1936 r. o g. 

19-ej w lokalu własnym pryz ul. Sw. 
Jana Nr. 8, I p. odbędzie się Walne 
Zgromadzenie z nastł(pującym porząd­
kiem dziennym: 

1) Zagajenie, 2) wybó~ prze­
wodniczącego, 3) odczytanie proto­
kółu z poprzedniego Nadzw. Walne­
go Zgrom., 4) sprawozdania Zar7ądu: 
a) prezesa, b) sekretarza, c) referen­
ta W.F. i P. W., d) skarbnika, e) Ko­
misji Rewiz., 5) preliminarz budżeto­
wy na r. 1936-37, 6) wybór Zarządu: 
a) prezesa, b) vice-prezesa, c) człon­
ków zarządu, d) Komisji Rewizyjnej, 
7) wolne wnioski. 

W myśl § 16 statutu wnioski 
na Walne Zgromadzenie winny być 
nadesłane na pEmie najpóźniej do 
dni.a 25 marca r.b. 

Pożegnanie rekrutów. 
W poniedziałek dn. 16 b.m. 

rekruci z Pabjanic odjeżdż?ją do 
swych pułków według przydziału. 

Zarząd Związku Rezerwistów 
zwraca się za pośrednictwem "Gaze­
ty Pabjanickiej" z prośbą do rekrutów, 
aby zebrali się w tym dniu o godz· 
14-ej przed pomnikiem Niepodległo­
ści, gdzie nastąpi uroczyste pożegna­
nie odjeżdżających. 

Podziękowanie. 
W związku z przedstawieniem, 

organizowanem 1 marca r. b. w sali 
Kina Miejskiego przez kierownictwo 
7~klasowej Publicznej Szkoły Powsz. 
Nr. 1 w Pabjanicach, kierownik i Ra­
da Pedagogiczna szkoły składa pa­
tronowi ks. Fr. Malinowskiemu i człon• 
kiniom Stowarzyszenia Kościelnego 
Dzieci Marji serdeczne „Bóg zapłać" 
za bezinteresowne wystawie·nie sztuk 
scenicznych: 1) Madonna w lesie, 
2) Pani Fip i panna Fipo, na rzecz 
szkoły. 

Odczyty regligijne. 
W niedzielę, dn. 15 marca r. b. 

o . godz. 5-ej po pał. wygłoszone zo­
staną następne dwa odczyty n. t : 

,,Kobieta a rodzłna''-prele-
gent prof. Zającowa Aniela. 

Psychologiczne podstawy 
nieroze~walności węzła mał­
żeńskiego-pre!. dyr. Maciński P. 

Redaktor wydawca V' im1emu Komitetu: Jan Koziara. 

Ponieważ pierwsze odczyty cie­
szyły się olbrzymią frekwencją, Za­
rząd Akcji Katolickiej, który organi­
zuje powyżse odczyty nie wątpi, że 
na zapowiedziane niedzielne odczyty 
pośpie~zy pabjanickie społecztństwo 
katolickie. 

Zmiana przewodniczącej 
w „Rodzinie Policyjnej". 

Dotychczasowa przewodnicząca 

"Rodziny Policyjnej" w Pabjanicach 
p. Grzywakowa Feliksa w dn. 5 b.m.' 
przy udziale całego Zarządu przeka­
zała funkcje swe p. Kwapiszowej 
Irenie, dziękując w -słowach serdecz­
nych za pracę pożyteczną i ofiarną 
członkiń Zarządu. W odpowiedzi p. 
Kwapiszowa I., przyjmując funkcje 
przewodniczącej, podkreśliła umiejętną 
i gorliwą pracę p. F. Grzywakowej 
z zapewnieniem, że nadal kontynuo­
wać będzie jej inicjatywę i z całym 
oddaniem poświęcać będzie swój czas 
„Rodzinie Policyjnej", która tak wiele 
ma do zrobienia i która winna za­
dzierzgnąć serdeczne węzły ze spo­
łeczeóstwem miejscowem. 

Nadesłane. 
Ukazał się 3 i 4 numer "Lotu 

i oplg. Polski" w iednym zeszycie, 
nieco opóźniony ze względu na pa­
nujący w lutym w Warszawie strajk 
pracowników drukarskich. Zeszyt ten 

·utrzymany w zbliżonej do poprzed­
nich numerów tegorocznych szacie 
graficznej, bogato ilustrowany, oddaje 
przedewszystkiem hołd 'Panu Prezy­
dentowi Rzeczypospolitej ze wzglt:du 
na przypadający dn. 1 ub. m. dzień 
Jego Imienin. 

W treści zasługuje na wymie­
nienie przedewszystkie m dodatek, 
poświęcony młodzieży i obok arty­
kułów treści fachowej-fragment nie­
drukowanej dotąd fascynującej powie­
ści Janusza Meissnera p. t. „L-59", 
która niebawem ukaże się w druku. 

W dzialę ogólnym zwraca uwa­
gę pięknie ilu ~trowane sprawozdanie 
z zimowego marszu huculskiego szla­
kiem II Brygady Legjonów, jak rów­
ni.ei krótki, treściwy artykuł z dzie­
dziedziny słownict.va lotniczego. 

-
SPORT. 

Jubileuszowe Walne 
Zgromadzenie P. T. C. 

W lokalu własnym przy ulicy Bagate­
la odbyło się Doroczne Walne Zgromadzenie 
członków dobrze zasłużonego dla naszego 
miaqta Pabjanickiego Towarzystwa Cyklistów. 
Obradom przewadniczyl p. dyr. Ebenrytter . 
Jan, któremu zgromadzeni zgotowali owac1ę· 
Nadmienić należy, iż p. dyr. Ebenrytter jest 
jednym z 7-iu czło?ków założycieli P.T.C. 

Po załatwieniu ,całego szeregu spraw 
porządkiem dziennym objętych z ważniej­

szych _uchwał, interesujących ogół pabjanl­
czan, wymienić należy: 1) powołanie Komi­
tetu Obchodu Jubileuszowego 30-lecia istnie­
nia Towarzystwa; 2) wysianie listu dzięk-

czynnego na· ręce p. posła Krupy za obronę 
na f?ru'?l Sejm~ sprawy spo~u polskiego 3) wy­
wrazeme spec1alnego podzu;kowania za dłu­
goletnią i owocną pracę dla dobra T-wa 
prez. p. Renszowi i skarbnikowi p. Markie­
wiczowi, 4) odznaczenie srebrnym żetonem 
p. Kostowskiego St. za udział w 100 za wo­
dach w barwach P.T.C. 

Do Zarządu powołani zostali przez 
aklamację: p.p. Rensz Józef, ja,ko prezes, 
członkowie zarządu: Jankowski, Rezler, Hans 
Karol, Hans Edwin, Stach, Pietsch, Mala­
czyński, Jędrysiak, Markiewicz; kierownicy 
sakcyj: Szajs (kolarstwo), Hans Leon (piłka 
nożna), Ottich (motocyklowa). 

Z okazji przypadającego jubileuszu 30-
lecia istnienia Redakcja „Gazety Pabjanic­
kiej" składa na tej drodze nowoobranym 
władzom Pabjan. Tow. Cykl, dalszej owocnej 
pracy sportowej dla Miasta i Rzeczypospolitej. 

Walne Zgromadzenie Tow. 
Sport. Kruscbender. 

W sobotę, dnia 21 marca r. b. w sali 
Straży Pożarnej o godz. 18-ej w l terminie, 
a o godz. 19 w ·drugim terminie odbędzie 
się L>oroczne Walne Zgromadzenie Tow. 
Sportowego pracowników firmy Krusche 
i Ender, które przewiduje następujący po­
rządek dzienny: 1) -,sagajenie i wybór pre­
zydjum, 2) uczczenie pamięci zmarleg- tra­
gicznie patrona ś. p. dyr. Ryszarda Kanen­
berga, 3) odczytanie protokółu z poprzedniego 
W. Z„ 4) sprawozdanie Zarządu i Komisji 
Rewizyjnej, 5) dyskusjd nad sprawozdaniami 
6) udzielenie absolutorium ustępującemu Za­
rządowi, 7) wybór nowych władz Towarzy­
stwa, 8) wolne wnioski, które w myśl statu­
tu zgłaszać należy do sekretarjatu najpóź­
niej na trzy dni przed W.Z . 

Sportowcy inaugurują 
sezon piłkarski. 

W nadchodzącą niedzielt;, dn. 15-go 
marca r. b. nastąpi inauguracja sezonu pił­
karskiego w naszem mieście. Na boisku 
Kruschendera gospodarze grąć będą z dru­
żyn11 piłki inożnej Jubil11ta P. T. C„ 
przyczem przewidziany jest również przed­
mecz o godz. 8.30 rano, Dalej projektowa11y 
jest na boisku T.G. „Sokoła" mecz między 
druzynami gospodarzy a benjaminłtiem A 
klasy K.S. „Burza". 

Jakle imprezy można leszcze 
obejrzeć w niedzielę. 

W hali zimowej T. S. Kruschendera 
trójmecz lekko-atletyczny: Ł.K.S. - Wima -
K.E„ zaś w sali P.S.G. dalsze rozgrywki · 
o mistrzostwo m. Pabjanic w koszykówce: 
Stow. Sport. Prac. Miejsk.-nSokół", P.S.G. 
- Szk. Rzemiosł, Gimn. Niemieckie - Kru­
schender. 

Co nam dała ub. niedziela? 

W naszem mieście: zwycięstwo lekko­
atletyczne K.E. nad łódzkim Sokołem w sto­
sunku 81:65 i lekko-alletek tego kluby nad 
Zjednocz:onemi (Łódź) z nikłym, lecz rzetel­
nie wypracowanym rezultatem 92:91. Pocie­
szającym objawem jest fakt startowania po­
nad 20 zawodników i ponad 15 zawodniczek. 

Na obszarze Rzeczypospolitej: w Po­
znaniu piękne zwycięstwo bokserskiej repre­
zentacji Polski nad takąż reprezentacją Belgji 
w stos. 13:3, w Warszawie: zwycięstwo re­
prezentacji stolicy nad Brukselą 10;6, w Ło­
dzi: zwycit;stwo komingrodu oad bokserami 
brukselskiemi 12;4. 

Zagranicą: w Mentonie dobrą propa­
gandę dla sportu polskiego w tennisie zro­
biła świetna J1;drzejowska, bijąc w półfinale 
gry pojedyńczej pań znaną angielkę Stam­
mers 6:4, 8:6. 

W Berlinie . jedyny polski klub piłkar­
ski P.K.S. w rozgrywce mistrzowskiej do­
wiódł swej wyższości nad dobrą drużyną 
niemiecką Werder, bijąc ią w stosunku 3:1 (1:1). 

H. L. 

Towarzystwo Eugeniczne w Pabjanicach. 

Towarzystwo 
nych, że 

podaje do wiadomości zainteresowa-

poradnia przedślubna i małżeńska 
czynna jest obecnie w piątki od godz. 7 do 8 wieczorem 
w. gmachu Ubezpieczalni Społecznei przy ul. Św. Rocha 8. 

Porada bezpłatna dla wszystkich. 

Nie bądź lekkomyślny . przy pracy! 
"Nasi.a Drukarnia• '« Pabianicar.h. ul. Kościuszki 14, tel. 67. 




